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WSTĘP
W programie wyniszczania po lsk iego  

narodu przez h it lerow sk ie  Niemcy w czasie  okupacji ,  
było pozbawienie p o lsk ich  d z ie c i  i  młodzieży oświaty, 
nauki ,kultur.y i  sportu ,poprzez zakaz nauki w szkołach . 
Temu p rzec iw staw il i  s ię  po lscy  n a u czy c ie le , walcząc
0 moralne i  duchowe przetrwanie Folaków,zamieniając 
karabiny na pióra i  k s ią żk i .

Oświata i  edukacja narodu,była orężem p a t r io ­
tycznego dzia łan ia  Folaków w obronie p o lsk ośc i  przed 
wymierzonym przez okupanta działaniem na wyniszczenie 
świadomości narodowej.

l o l s c y  nauczycie le  tajnego nauczania w okres ie  
h it le ro w k ie j  okupacji d z i a ł a l i  w ruchu oporu bronią 
oświatowo-wychowawczą na równi z żo łn ierzam i, którzy  
w a lczy li  z bronią w ręku uznając,że  ośw iata , wychowanie, 
kultura i  s p o r t , t o  czynniki dzia łania  w walce w obronie 
Ojczyzny.W t e j  walce na równi z żołnierzami naraża li 
swoje ż y c ie .

Tajne nauczanie po lsk ich  d z ie c i  było orężem w 
walce z okupantem o przetrwanie i  utrzymanie p o ls k o ś c i .  
Taką walkę po lscy  nauczycie le  prowadzili  na terenie  
Generalnej Guberni,na po lsk ich  terenach wcielonych do 
I I I  Rzeszy,w obozach jen ieck ich ,ob oza ch  przymusowej 
pracy i  obozach koncentracyjnych.

Nie zabrakło ich  w naszym m ieście i  o k o l i c y .
Aby u strzec  od zapomnienia ich  pełne pośw ięcę , odwagę
1 ryzyko czynów -  ten zeszyt im poświęcam.

A utor
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PO W R ZEŚN IO W EJ KLĘSCE...
Po k lęsce  wrześniowej okupent rozpoczą ł proces  

stopniowego wynaradawiania Polaków,w tym zakaz nauki i  oświaty. 
Szkolnictwo p o lsk ie  na terenach przyłączonych do Niemiec zosta ło  
ca łkow ic ie  zlikwidowane.W Generalnej Guberni pozostawiono tylko 
szkoły  powszechne z rygorystycznym zakazem nauczania h i s t o r i i ,  
g e o g ra f i i  i  l i t e r a tu r y  p o l s k i e j .

Stosowany wobec Folaków terror  nie zas traszy ł  p o ls ­
kiego społeczeństwa.Tworzyły s ię  tajne organizacje  ruchu oporu, 
powołując do życia tajne nauczanie , prasę podziemną,organizacje 
wojskowe.Frzeciwko okunantowi organizowano sabotaż gosnodarczy 
oraz partyzantkę do walki z b r o jn e j .

Ostrzeszów n a leża ł  do p o lsk ich  ziem włączonych do 
T r z e c ie j  Rzeszy.Szkolnictwo p o lsk ie  w m ieście i  o k o l icy  było ca łko­
w icie  zlikwióBowane.Okupacyjne władze zmierzały do szybkiego zniem­
czenia ludn ości  po lsk ie j.W ysied lano  Polaków i  wywożono do General­
nej Guberni.Młodzież polską już od l a t  wywożono na przymusowe 
roboty  do Niemiec.Ostrzeszów s t a ł  s ię  "miastem za drutami",w k tó ­
rym zorganizowano jen ieck ie  obozy prze jściow e a p óźn ie j  s t a łe .
Przez ca ły  okres okupacji trwała wywózka Polaków do obozów pracy 
i  obozów koncentracyjnych.

Według spisu ludności  przeprowadzonego przez władze 
okupacyjne,w 1943 roku i  danych z 1944 roku -  ogółem aresztowanych 
i  wysiedlonych z Ostrzeszowa było  ponad 3 tys ią ce  o só b ,co  stanowiło 

ponad 60 % ludn ości .
V/ okresie  okupacji d z ie c i  p o lsk ie  i  młodzież były pozba­

wione uczęszczania do szkół.Jednak w m ieście pozosta ła  n ie l ic zn a  
grupa n a u czy c ie l i  p o lsk ich ,k tó rz y  we współdzia łaniu z polskimi r o ­
dzinami prow adzili  tajne nauczanie d z ie c i  w n iew ie lk ich  grupach w 
zakresie  szk o ły  podstawowej i  pierwszych klas szkoły  ś red n ie j .B y ła  
to patr iotyczna  odpowiedź na zamsch faszystowskiego germanizmu na 
oświatę i  kulturę polską w zamiarze wyniszczania świadomości naro­
dowej i  tym samym polsk iego  narodu.Było to  p o lsk ie  NIE ! na' wypo­
wiedzi n iem ieckich dygnitarzy :
-  h it le row sk i  m inister Darre w wytycznych do swoich podwładnych w 

1940 roku podawał : "Nie powinno s ię  pozbawiać ludności p o ls k ie j  
błogosławieństw analfabetyzmu"'.
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-  S ze f  p o l i c j i  n iem ieck ie j Himler swój program oświaty dla Polaków 
sprecyzował je sz cze  dokładn ie j : "Proste l i c z e n ie  najwyżej do 500, 
p isan ie  nazwisk i  nauczanie,że przykazaniem boskim j e s t  być p os łu sz ­
nym Niemcom oraz być uczciwym i  dzielnym.Czytanie nie uważa s ię  za 
k on ieczn e"•

-  Już w 1941 roku generalny gubernator Frank w imieniu H itlera  
oświadczył : " Fiihrer j e s t  zdecydowany uczynić z Generalnej Guberni 
w ciągu 15 -  20 la t  czy sto  n iem iecki k ra j" .

P ro tes t  ostrzeszow skieh  Polaków zosta ł  wyrażony
poprzez :
-  zorganizowane d z ia łe n ie  n a u c z y c ie l i  z polskimi rodzinami w s fe rz e  

tajnego nauczania.
-  Samokształcenie w ramach samych rod z in  przez naukę młodszego r o ­

dzeństwa przez starszych  członków rodziny.
-  popularyzację  i  o rg an izac ję  czyte ln ictw a przy sze ro k ie j  a k c j i  wy­

pożyczania po lsk ich  podręczników szkolnych i  książek.
-  Prowadzenie nauki muzyki z akcentem na melodie p ieśn i p a t r io t y c z ­

nych.
-  Prowadzenie konsp iracy jn ie  nauki r e l i g i i  i  przygotowywania do 

p ierw sze j komunii św .przez k a t o l i c k ic h  księży.
-  UtrzymyWani e więzi m łodz ieży p o l s k ie j  w konspiracyjnych grupach 

w ramach uprawiania sportu .

TAJNE NAUCZANIE
Wśród n au czy c ie li  "Tajnego nauczania b y l i  :
KAZIMIERZ B I C Z Y S K O

Ur.17 lutego  1870 roku,zamieszkały przy u l .K a l i s k ie j  
pod numerem 2 w O strzeszow ie .po  ukończeniu Seminarium N au czyc ie ls ­
kiego i  wyższych studió.w,nracował w zawodzie nauczycielskim od 189^ 
roku do 1930 roku ,m .in .jako  wykładowca w Seminarium Nauczycielskim 
w Ostrzeszowie.

W okresie okupacji  jako emerytowany nauczycie l  uczy ł 
d z ie c i  i  młodzież w zorganizowanym tajnym nauczaniu w Ostrzeszowie 
od 1940 roku do 1943 rok u .P rzes trzeg a ją c  zasady k o n s p ir a c j i , l e k c je  
prowadził w różnych mieszkaniach Polaków w małych grupach no 3-4 
osób,na poziomie VI i  VII klasy szkoły  powszechnej oraz I i  I I



6

k lasy  gimnazjum.
Niemcy wywłaszczyli go z mieszkania. Zmarł 13 grud­

nia 1943- roku i  z o s ta ł  pochowany na cmentarzu w M ikstac ie .

WIKTORIA E A W I D Z I K S k A

Nauczycielka szkoły powszechnej N r .2 w Ostrzeszo­
wie .Mieszkała przy ul.Chmielnej n r•2.Szczegółowych danych perso­
nalnych brak.Prowadziła komplety tajnego nauczania w latach  1940 
do 1943 w własnym mieszkaniu w małych grupach dwa razy w tygodniu 
w zakresie  VI i  VII klasy szkoły powszechnej.Uczęszczało do n ie j  
w ie le  p o lsk ich  d z ie c i

KAZIMIERA G 0 U Y C K A - F A B R O W S K A

Ur.14 s tyczn ia  1900 roku w Ostrzeszowie.Mieszkała 
przy u l .P i łsu d zk ie g o  nr.TB /o b e cn ie  g e n .S ik o rsk ie g o / .

Mając ukończoną szkołę ś red n ią ,rozp oczę ła  pracę nau­
c z y c i e lk i  w 1921 roku w O strzeszowie.Przez cały okres okupacji 
uczyła  d z i e c i  w k o n s o ira c j i  w Ostrzeszowie w zakresie  szkoły 
powszcechnej.szczegółowych danych personalnych brak.

HELENA P I ^ T E K - K A J O W A

Ur.8 lutego  1905 roku w Ostrzeszowie.
Zm.4 kwietnia 1959 roku w Ostrzeszowie i  spoczywa

na cmentarzu katolick im  w Ostrzeszowie.
Po ukończeniu Seminarium N auczycie lskiego  w Poznaniu, 

pracę w zawodzie nauczycielskim rozpoczę ła  od 1927 roku w Bie­
rzowie , późnie j  w S ied likow ie  aż do wybuchu drugie j wojny świa­
towej.Od 1945 roku rozpoczęła  pracę w Szkole podstawowej Wr.21 
w O strzeszowie.

W czasie  okupacji w k o n sp ira c j i  uczyła w Ostrzeszowie 
p o lsk ie  d z i e c i  w zakresie szkoły  powszechnej.Naukę prowadziła 
w mieszkaniach prywatnych w grupach po 2-3 osoby ,częs to  zmienia­
ją c  adresy.

WALENTYNA T R Z E C I A K

Ur.8 l ip ca  1900 roku w Olszowie
Zm.8 l ip ca  1984 roku w Ostrzeszowie i  spoczywa na 
katolick im  cmentarzu w Ostrzeszowie.

Mając n iepełne  średnie w ykszta łcen ie , zawodowo pracowała jsko
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ogrodnik.Brała udział w s ze ro k ie j  d z ia ła ln o ś c i  spo łeczn e j  i  była 
nauczycielką d z ie c i  pry na p ia n in ie .

W czasie  okupacji  p rzy łączy ła  s ię  do tajnego naucza­
nia i  uczyła w Ostrzeszowie d z ie c i  w okresie  od grudnia 1939 roku 
do 8 s ierpn ia  1944 roku na poziomie klas szkoły powszechnej.

Jednocześnie pielęgnowała groby poległych  żo łn ie rzy  p o ls ­
kich "września 1939 rok u ",oraz  po lsk ich  i  a lian ck ich  jeńców wo­
jennych obozów je n ie ck ich  w Ostrzeszowie.Do te j  a k c j i  o rg an izo -  
wąła również d z ie c i  które u czy ła , prowadząc tym samym le k c je  h i s t o ­
r i i  i  patr iotycznego  wychowania.Pod j e j  kierunkiem groby były zaw­
sze pielęgnowane, oczyszczane i  obsadzane kwiatami.Posiadały brzo -  
zowe krzyże z tabliczkami metalowymi.Takie os iągn ięc ia  można było 
tylko uzyskać poprzez zaangażowanie po lsk ich  d z i e c i ,k t ó r e  uczyła 
p.Walentyna T rzec iak .P ie lęgn ac ję  grobów czy n iły  poprzez czę s te  
strzyżen ie  nożyczkami p o r o s łe j  trawy na grobach i  pomiędzy groba­
m i,oraz oczyszczanie  z opadłych l i ś c i , a  wszystko to wykonywały w 
ukryciu przed Niemcami.V/ pierwszych dniach s ierpnia  19^4 roku zos­
tała zauważona przez dwie Niemki z urzędu pośrednictwa pracy ,k iedy  
pracowała przy grobach je n ie c k ic h .9 sierpnia  1944'roku zosta ła  
wywieziona na przymusowe roboty  na t .zw ."E in sa tz "  w o k o l ice  Osjakowa 

Parawanem j e j  ryzykownej pracy w nauczaniu p o lsk ich  
d z i e c i , b y ł  szwagier p .Trzeciak  p ...................... Donek,który był obywate­
lem niemieckim,a z d ję c ie  jego  syna w mundurze niemieckiego o f ic e ra  
zawsze s t a ło  na pianinie;.
Poniże j spisane nazwiska uczniów p .Trzeciak  ;
-  C iep lik  Jan Marek
-  C iep lik  Antoni
-  Woźna Janina
-  Furmakówna Maria
-  B a je r le in  Antoni
-  2-ch braci  Dobrowolskich.

Prawdopodobnie uczyła około 40 po lsk ich  dziewcząt i  
chłopców.Za nauczanie w k o n sp ira c j i  w czasie  okupacji otrzymała 
odznaczenia : "Medal Zwycięstwa i  Wolności 1945" 30.03.1974 r .

" Medal Komisji Edukacji Narodowej" 06.10.1931 r .
Pod datą 26 styczn ia  1972 roku w swoim ż y c io ry s ie  napisała  :

" 1 września 1939 roku wybuchła I I  wojna twistowa i  s trą c i l i śm y  
Ojczyznę n aszą .D zieci  po lsk ie  były pozbawione nauki.Rozpoczęłam 
więc w grudniu 1939 roku udzie lać potajemnej nauki t . z . t a jn y c h
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kompletów z zakresu VII k la s .................... Pomagałam też jeńcom wo­
jennym w tutejszym obozie  nosząc im czysto  żywność i  o d z ie ż ...........
Obsadzałam też  kwiatami i pielęgnowałam próby jeńców p o leg łych  i  
zmarłych w tutejszym obozie i  spoczywających na tutejszym cmenta­
rzu i  postarałam s ię  o brzozowe krzyże i  t a b l ic z k i  z napisem.Na 
św ięto  zmarłych zrobiłam co rok k ilka  dużych wieńców przybranych 
kwiatami i  białymi i  czerwonymi wstęgami i  udekorowałam nimi groby 
j e n i e c k i e ."

LEON NALEPA

Ur.31 marca 1896 r .w  Irzyworach gm.Czastary
Zm.15 l ip c a  1985 r .  w O strzeszow ie , spoczywa na cmentarzu w

Os trzeszow ie .
Przez ca ły  okres okupacji był nauczycielem tajnego nauczania 
p o lsk ich  d z ie c i  w Kraszewicach,w zakresie szkoły powszechnej.
W sw oje j a u t o b io g ra f i i  tak p isze  o tym okres ie  :
" W okres ie  międzywojennym,a właściwie od 1921 roku do wybiiehu 
I I  wojny światowej byłem kierownikiem siedmioklasowej szko ły  pow­
szechnej w Kraszewicach..................Największą dla mnie przykrośc ią
był widok p o lsk ich  d z ie c i  pozbawionych nauki. Dlatego też  w rozmo­
wach z rodzicami zachęcałem do uczenia swych synów i  córek .P on ie ­
waż udało mi s ię  uchronić od zagłady b ib l io te k ę  szkolną i  własną, 
wypożyczałem dyskretnie książk i niektórym dzieciom ,kiedy nakłania­
łem rodziców do nauczania swoich d z i e c i , n iektórzy p r o s i l i  mnie o 
p o d ję c ie  s ię  takiego zadania. ,Vówezas zobowiązałem ićfc do ś c i s ł e j  
tajemnicy i  umawiałem s ię ,g d z ie  i  kiedy prowadzone będzie ta jne 
nauczanie.Nauka odbywała s ię  a lbo w r o d z ic ie l s k i c h  domach,albo też 
d z i e c i  zg łasza ły  s ię  do mojego m ieszkan ia .Jeże li  przychodziłem do 
uczniów,umawiałem s ię  z g ó r y , ja k i  będzie f ik cy jn y  c e l  mego przyby­
c ia  -  na wypadek,gdyby mnie tam z a s ta l i  żandarmi.Tak wyglądało 
indywidualne nauczanie w teren ie .N ieza leżn ie  od tego codziennie 
p rzych od z iły  do mojego mieszkania po dwie grupki złożone z k i lk o r ­
ga d z ie c i  -  ze starannie ukrytymi podręcznikami, w czym wykazywały 
one dużo pomysłowotci i sprytu.

J e ż e l i  były to d z ie c i  m łodsze, umawiałem się  z n im i,że  gdyby 
ukazali s ię  żanda rmii, natychmias t miały w umówionym m iejscu ukryć 
zeszyty  i  k s ią ż k i .e  natychmiast zająć s ię  wraz z moją córeczką za­
bawkami , które zawsze były przygotowane.Natomiast grupy starszych  
d z i e c i  były poinformowane, że w ra z ie  ukazania s ię  wroga miały l i ś ­
ćmi morwy karmić żarłoczne gąs ien ice  jedwabników.Stała s ię  więc
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hodowle jedwabników nie jako parawanem ta jn e j  s zk ó łk i ,a  szyld 
"3EIDENKAUPENZUOHT" usprawiedliw iał obecność pomagającej w n i e j  
d z i e c i .................. Kiedyś w moim mieszkaniu odbywała s i ę  nauka s t a r ­
s z e j  grupy.Nagle przed domem stanęła bryczka,a z n ie j  w yszli  żan­
darmi w towarzystwie komisarza gminy.Eyło to w okresie  hodowli 
jedwabników. -  D z ieci  do jedwabników ! -  rzuciłem hasło.Uczniowie 
natychmiast za cz ę l i  obrywać z naciętych  ga łęz i  l i ś c i e  i  rzucać je  
gąsiennicom ,ja  zaś szybko usuwałem szkolne przybory z dużego s t o ­
łu.Żandarmi p rzyb y l i  właśnie obe jrzeć  jedwabniki.Fodobało im s i ę ,  
że w t e j  pracy pomagają d z i e c i .O b e j r z e l i  i  p o je c h a l i ,a  ja  w róc i ­
łem z uczniami do przerwanej l e k c j i .

Moi okupacyjni absolwenci w yroś li  wkrótce po wyzwoleniu
na świetnych lekarzy , in ży n ierów ,o fice rów .............
Wielu z n ich  okazuje mi do dziś  swą wdzięczną pamięć."

poza wyżej wyszczególnionymi nauczycielami TAJNEGO NAUCZANIA 
podczas okupacji w Ostrzeszowie i  o k o l icy  których udało s ię  zewi­
dencjonować , naukę p o ls k ich  d z ie c i  prowadziły je sz cze  osoby czę ś ­
ciowo zapamiętane bez szczegółowego opisu ich  d z ia ła ln o ś c i .
Do tych należą :

JOLANTA G R A F

Z zawodu nauczycielka w okresie  przedwojennym w 
Bralinie.Ukrywając s i ę  przed Niemcami w Marydołach i  Kozłach koło  
Ostrzeszowa w czasie  o k u p a c j i , uczyła w ie jsk ie  d z ie c i  p o lsk ie  w 
zakresie  szkoły  powszechnej.

ANTONI M E R D A S

Z zawodu nau czy cie l  matema tyki.Podczas okupacji 
uczy ł p o lsk ie  d z ie c i  matematyki w programie nauczania wyższych 
klas szk o ły  powszechnej.Pracował u Niemca Goleni w hurtowni spo­
żywczej po p.Wacławie Góra.

.....................B R 0 D Z I S Z

Pochodzenia Białorusin.W czasie  okupacji  pracował 
w f irm ie  Niemca Goleni jako księgowy.Nauczał p o lsk ie  d z ie c i  p rz e ­
dmiotu matematyki.
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CECYLIA D A  L 3 K A

Metka pen i Garstkowej o r g a n iz a to r k i  pomocy 
p i e l ę g n i a r s k i e j  w obozach j e n i e c k i c h  w O s trzeszow ie .U czy ła  w cza ­
s i e  o k u p a c j i  p o ls k ie  d z i e c i  w za k re s ie  s z k o ły  pow szechne j.

Na wniosek przewodniczącego Komisji H istorycznej Koła 
ZBoWiD w Ostrzeszowie mgra Józefa  M ich lika , postanowiono w 1972 r .  
zorganizować środowisko tajnego nauczania i  powierzono k ierow nic­
two tego zadania p.Ignacemu Klimaszewskiemu.

W oparciu  o uchwałę I Zjazdu Byłych N auczycie li  Tajnego 
Nauczania w oj .K alisk iego ,zw ołanego przez Zarząd Okręgu Związku 
Nauczycielstwa Polsk iego  i  odbytego 16 l istopada  1984 r  w Ostro­
wie V.'lkp, do łąc  zono Jdo wyżej wymienionego środowiska byłych nauczy­
c i e l i  ta jnego nauczania zarejestrowanych w Oddziale ZNP i utworzono 
wspólną organ izację  pod nazwą : ŚRODOWISKO TAJNEGO NAUCZANIA FRZY 
KOLN ZBOWID I ODDZIALE ZNP W OSTRZESZOWIE.

Spośród żyjących w/g stanu z dnia 16 l is topada  1984 roku 
do w/w środowiska n a le ż e l i  :
-  Kempa Stanisław
-  Klimaszewski Ignacy
-  Kobusiński Franciszek
-  M ich lik  J ó z e f
-  Nalepa Leon
-  Ogródowicz Joanna
-  Pacewicka Maria
-  P r e g ie l  Weronika
-  świstun Maria

Jednocześnie opracowano wykaz byłych n au czy c ie l i  tejnego 
nauczania już nie ży jących ,k tórych  uznano jako n a u czy c ie l i  uczą­
cych potajemnie w czasie  okupacji :

-  B iczysko Kazimierz
-  Dawidzińska Wiktoria
-  C hojn ick i Leon
-  Godyeka-F8browska Kazimiera
-  Kajowa Helena /P ią te k /
-  Lach J ó z e f
-  Trzeciak Walentyna



NAUKA RELIGII
W czaaie  okupacji w js trzeszow ie  pozbawiono Polaków spra­

wowania praktyk re l ig i jn y ch ,p o p rz e z  zakaz uczęszczania po lsk ich  
d z i e c i  do szkół  i  tam pobierania nauki r e l ig i i .P o la k o m  zabroniono 
również wstępu do k ośc io ła  i  uczestn iczen ia  w nabożeństwach i  Mffzy 
św.Swoje n iedz ie ln e  uczestnictwo w Mszy św .zaspakajali  w dostępnym 
dla nich k o śc ie le  katolickim  w M ik sta c ie , dokąd często  udawali s ię  
p ieszo  pojedynczo lub w małych grupach.

D z iec i  uczono r e l i g i i  przez osoby "ta jnego nauczania" ,  le cz  
nie wszystkie mogły korzystać z tego dobrodziejstwa.Według r e l a c j i  
p.Janiny Woźnej-Klóskowej, do p ierw szej Komunii św.była przysposa­
biana przez p.Walentynę Trzeciak.Nauka trwała jeden rok .P óźn ie j  na 
podstawie wydanego zaśiwadczenia przez p . T rzeciak , p rzystąp iła  do 
Fierw szej Komunii św.w k o śc ie le  w M ikstacie  z rąk tam t.proboszcza , 
dokąd trzeba było s ię  udać p ieszo  12 km.

Pani Trzeciak przygotowywała do Pierwszej Komunii Sw. 
zarówno chłopców jak i  dziewczęta,w grupach po dwie osoby dwa dk> 
trzy  razy w tygodniu.

Zakazowi przygotowywania oraz przyjmowania Fierwszej Komunii 
Sw.przez p o lsk ie  d z i e c i , przeciw staw il i  s ię  również księżs .K siądz  
proboszcz A.Kutzner i  ksiądz J.Paszkę.W zmowie z polskimi rodzinami 
przygotowywali po lsk ie  d z ie c i  w ś c i s ł e j  k on sp irac ji  z wielkim nara­
żeniem wobec Niemców łamiąc zakaz w tym względzie.Mauki przedkomu- 
n ijn e  odbywały s ię  w domach po lsk ich  rodzin  ucząc pojedynczo lub 
po dwie osoby jednocześnie.Uczono również na p leban ii  na tarasie  
na p ię tr z e  od strony południowej s z c z e ln ie  zakrytym od zewnętrzne­
go widoku.Mauki te były prowadzone w tryb ie  przyspieszonym i  trwały 
jeden rok przez dwa razy w tygodniu.Jak re la c jo n u je  p.Władysław 
Klóska ,który u czes tn iczy ł  w takim nauczaniu,Pierwszą Komunię św. 
otrzymał z rąk księdza proboszcza A.Kutznera w koŁ-cieles Farnym, 
potajemnie w zak ry st i i  k o śc io ła  Karnego razem z p.Czesławem Staw ic­
kim.

Pół wieku minęło od tamtych d n i .Z  perspektywy od ległego  cza ­
su r e f l e k s je  nasuwają s ię  same -  jaką wolę wykazywały wówczas d z ie ­
c i  ^ po lsk ie , odpowiednio kierowane przez swoich rodziców i  n a u czy c ie l i  
z wielkim narażeniem s ię  z tego powodu na rep res je  ze strony okupanta. 
Napewno te uroczyste dla n ich  ch w ile , biedne w oprawie a bogate w 
przeżycia  własne, d z i s ia j  w ięce j  zapamiętane i  wspominane a n iż e l i
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będą wspominane przez d z ie c i  teraźn ie jszego  czasu ,które  w ięce j 
pamiętać będą bogate prezenty i  wystawne przy j ę c i a , a n iż e l i  g łęb ię  
doznanych duchowych i  zarazem potriotycznych  w a rtośc i ,k tóre  prze ­
żywały d z i e c i  w czasie  okupacji.

UPRAWIANIE SPORTU
Jezdnym z ważnych czynników na czas przetrwania okupacji 

było uprawianie sportu .B yło  to zadanie konieczne w m iejsce przed­
miotu szkolnych za jęć  t.zw.wychowania f izy czn eg o ,k tóreg o  pozbawiono
p o ls k ie  d z i e c i  i  m łodzież z r a c j i  zakazu uczęszczania do s zk ó ł .

.  .  . .W zorganizowanych grupach w n ie d ie le  i  święta zbierano
s ię  w l e s i e  klasztornym lub na polanach by prowadzić sportowe za­
ję c ia  jak :
-  ćw iczenia  gimnastyczne
-  rzuty kulą
-  pływanie
-  gra w p i łk ę  nożną
-  gra w p i łk ę  siatkową
-  marsze i  b ie g i .

Latem młodzież chętnie uprawiała pływanie.Miejscem tych 
za jęć  były stawy Niemca Klauke.Wymagało to s zczeg ó ln e j  o s tro ż n o ś c i .  
Zbierano s ię  w l e s i e  w pob liżu  stawów i  ty lko  chwilami pojedyńczo 
wchodzono do wody.Dla lepszego bezpieczeństwa"wnrowadzono" do t e j  
grupy dwóch Volksdeutschów-braci Galewskich,którzy s tanow ili  jakoby 
parawan.Byli to  szko ln i koledzy z okresu przedwojennego.Miejsce 
spotkań do prowadzenia pływania nazwano "polskim LIDO" a to d la tego , 
że oćrodek wodnych sportów i  wypoczynku dla Niemców był w Antoninie 
o nazwie LIDO.

W przerwach pływania, le cz  już w l e s i e  nie przy stawach 
uprawiano inne ćwiczenia sportowe.Te n iedz ie ln e  i  świąteczne spot ­
kania traktowane były jako czynny wypoczynek na ło n ie  na tu ry , niekiedy 
urozmaicony muzykowaniem i  śpiewem polsk ich  p ie ś n i .

W jedną z n ie d z ie l  w perze przedpołudniowej d z ie s ię c iu  
chłopców udało s ię  do lasu klasztornego prowadzić za ję c ia  sportowe. 
Niemiecki p o l i c ja n t  Finer w cywilnym przebraniu wypatrzył m iejsce 
spotkania i  zaaresztował ca łą  grupę,oraz doprowadził na 'posterunek 
p o l i c j i .T a m  przesłuchani i  p ob ic i  z o s t a l i  zwolnieni i  ukarani pracą
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na rzecz  miasta przez k ilka  następnych n iedzie l .W  t e j  sy tu a c j i  
młodzież polska zmuszona była do okresowego zaprzestania ćwiczeń, 
oraz p ó źn ie j  zmiany miejsca zbiórek*.

Kie sposób pominąć faktu is tn ie n ia  na terenie  Ostrzeszo­
wa p o lsk ieg o  klubu sportowego K.S.GROM d zia ła ją ceg o  potajemnie. 
Tropiąc dowody d z ia ła ln o ś c i  sportowej i  harcersk ie j w czasie  oku­
p a c j i  h it le r o w s k ie j ,n a t ra f ia  s ię  na ś lad  t e j  o rg an iza c j i  w wspom­
nieniach  p.Stanisława Stawskiego,który był in ic jatorem  powołania
K.S.GROM,był jego czynnym członkiem i  zarazem kierownikiem.Klub 
ten składał s ię  z chłopców 1 4 - 1 9  la t  i  stanowił bardzo zgrany i  
rozumiejący s ię  w wyjątkowej s y tu a c j i  okupacyjnej zespół.To  niewąt­
p liw ie  uniem ożliwiło okupantowi zdekonspirowanie klubu.Miejsce 
treningów i  rozgrywanie spotkań p i łk a rsk ich  dobierano tak,by s p e ł ­
nione były warunki k o n s p ir a c j i , a więc z dala od głównych dróg czy 
zabudowań n iem ieckich ,gdzieś  "za w s ią " ,czy  pod lasem.Często w os ­
t a t n ie j  chw ili  trzeba było zmieniać miejsca i  termin meczu,na k tó ­
ry j e ź d z i ł o  s ię  rowerami, często  po dwóch na jednym,bądź też zwykłym 
chłopskim wozem

K.S.GROM rozegra ł  szereg spotkań z podobnymi polskimi 
zespołami m.in.na wsi Hanulin pod Kępnem z byłą drużyną KS "S ok ó ł" ,  
czy też  w Baranowie z byłą "po lon ią"  KS Kępno.

Niezależnie  od rozgrywanych co pewien czas meczów p i łk a r s ­
kich , odbywały s ię  regularne tren ing i  i  gry między własnymi drużyna­
mi na perlu za Klasztorem /ob ecn ie  o s ie d le  przy u l .L e ś n e j / .

Koleżeństwo,atmosfera "po lsk ieg o  ducha" dominowały w d z ia ­
ł a ln o ś c i  młodych konspirujących ostrzeszowskich sportowców.Klub Spor­
towy GROM powstał spontanicznie na bazie naturalnej potrzeby ruchu 
i  współzawodniczenia, był bardzo potrzebną kontynuacją uprawiania 
sportu w czasie  przedwojennym w szkołach.

Klub zrzesza ł dwie grupy sportowe :
-  zawodników starszych -  młodzież
-  zawodników młodszych -  d z ie c i  s ta r sze .

Do n a jbardz ie j aktywnych sportowców s ta rsze j  grupy n a le ż e l i  : 
Franikowski Jan,Górecki Stanisław,Knopik Czesław,Krzykałe Jan,Płaczek 
Kazimier z,Stawski Stanisław i  Szkopek Henryk.

kwietniu 1943 roku n a s i la ją cy  s ię  terror  okupanta i  wywózka 
wielu chłopców na przymusowe roboty  do Niemiec spowodowały, że już do 
końca okupacji  dzia ła ln ość  klubu GROM nie była systematyczna le cz  
isporadyczna.Ćwiczenia sportowe w k lubie  pomogły przetrwać trudy
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okupac j i  .Dla u śc iś le n ia  tego zapisu należy podać, że prawie wszyscy 

chłopcy b y l i  w ok res ie  -przedwojennym harcerzami,a w czasie  okupacji  
kontynuowali harcerskie  zachowanie.

Uczestnicy meczów wspominają : ......... "W  Hanulinie koło
Kępna GROM u le g ł  SOKOŁOWI 3 :6 ,w rewanżu zaś wygrał 4 :2 .Na łące  w 
Baranowie k o ło  Kępna, ostrzeszowiacy p rz e g ra l i  z KOLONIĄ 0 : 3 , gromiąc 
ją  srogo w rewanżu 6 :1 " .

Wspominają też mecz w M ikstacie ,na  który drużyna pojecha ła  
na jednym row erze , ko le jno  przewożąc zawodników.

Poczynania chłopców jednak zosta ły  zauważone przez Niemców. 
Nie obyło s ię  bez represji.Fewnego dnia zatrzymano wszystkich g ra ją -  
cychw p iłk ę  i  skierowano do poniżających  robót.Również po meczu w 
Kępnie niemiecka p o l i c ja  u s t a l i ła  nazwiska i  wszystkich uczestników 
ukarała ciężką pracą ,którą  wykonywali przez k ilka  kolejnych  n ie d z ie l .  
Te sankcje wzmogły wtedy czujność chłopców. Dalszym l e p i e j  zakonspiro­
wanym postępowaniem nie wzbudzili już podejrzeń Niemców.

Fo wyzwoleniu wszyscy członkowie KS GROM stanow il i  trzon 
powstałego w początkach 1945 roku Harcerskiego Klubu Sportowego 

-  H K S w C strzeszow ie .

TAJNE NAUCZANIE HARCERSTWA
Znaczącą ro lę  w wychowywaniu d z ie c i  p o lsk ich  było 

zachowanie i  wszczepianie id e i  harcerskich  określonych w p rzyrze ­
czeniu i  prawie harcerskim .Starsi harcerze i  przedwojenni funkcyj­
ni /drużynow i, przyboczni i  zas tęp ow i / , samoistnie n a rz u c i l i  sobie  
obowiązek kontynuowania pracy h a r c e r s k ie j , oraz jednoczenia wokół 
s ie b ie  d z ie c i  i  młodzież nie zrzeszoną przed wojną w harcerstw ie.

Takim jaskrawym przykładem kontynuacji nauk i  id e i  
h a rce rsk ich ,b y ł  zastęp WILKÓW 3 drużyny H arcerskiej im.Ks. J óze fs  
poniatowskiego przy Szkole Fowszeehnej Nr.1 w O strzeszow ie . Zastępem 
kierował Marian Kuroszczyk,w skład którego w chodzil i  członkowie : 
Seifert,Fentoś,Jaśkowiak,iidmund Budzik ,Strugała , Feliks Kasprzak. 
Zastęp wypracował własny system ostrzegania.Wystawiano warty podczas" 
zb iórek , sygn a lizu jące  pojawienie się. Niemców.Zbiórki urządzano w 
tzw ."g lin ian kach " za ce g ie ln ią  p .Thiela.Frogram zbiórek zasadniczo 
s ię  nie zmienił.Przygotowywano próby stopn i  i  sprawności harcersk ich , 
do pracy zastępu włączono n ie s ie n ie  pomocy jeńcom wojennym.Zorgani­
zowano punkt kontaktowy z jeńcami na polach  p.Sylwestra Hęćki.



1 5

Z-trudnieni przy pracach  na r o l i  jeńcy s k ła d a l i  k a r tk i ,n a  k tórych  
s p is y w a l i  sw oje  p o t r z e b y , s k ła d a l i  p ie n ią d ze  i  l i s t y  do r o d z in .  
Harcerze j e  o d n a jd y w a l i , s p e ł n i a l i  ży czen ia  je ń có w ,o rg a n iz o w a l i  i  
kupowali żywność i  p a p ie r o s y .w y s y ła l i  poza cenzurą wojskową l i s t y  
i  z a ł a t w i a l i  j e s z c z e  inne prośby.Teka Dostawa o s trz e sz o w sk ich  har­
ce rzy  t y ła  s z c z e g ó ln ą  nauką p a t r io ty c z n y c h  postaw d z i e c i  i  m ło d z ie ­
ży p o l s k i e  j ,  oraz u czy ła  m i ło ś c i  b l i z 'n ie g o .

To tylko jeden z wybranych przykładów kontynuowania nauk 
harcerskich.Temu podobnych było w ie le .

Obok kierowanych p rzez  fu n kcy jnych  nauk h a rce rs tw a .w s zcz e ­
p iony  młodym chłopcom p a tr io ty zm  uczony przed  wojną w s z k o ła c h ,h a r ­
c e r s tw ie  a n a jw ię c e j  w p o ls k i c h  domach,w o k r e s ie  o k u p a c j i  s z c z e g ó l ­
n ie  wyzwalał in s ty n k t  p a t r io ty c z n e g o  d z ia ł a n i a .

P on iże j przytoczę  jeden fakt opisany przez harcmistrza 
Henryka Więcka w książce  p t ."7 0  la t  harcerstwa os trzeszow sk iego" , 
wydanej w 1984 roku :

"Marek C iep lik  i  Henryk Szkopek -  członkowie o p is a ­
nej grupy ,/przed  wojną n a le że l i  do gromady zuchów/ mają na soim 
koncie pewne spec ja lne  zasługi dla Ostrzeszowa.Między inhy-mi oni 
p rz y c z y n i l i  s ię  do tego , że dziś możemy na pomniku Fow’stańców W iel­
kopolskich  w tym m ieście  oglądać autentyczną ta b l ic ę  z 1925 roku, 
z poruszającym serce wierszem Władysława Syrokom li, rozpoczynającym 
s ię  od słów :"N ikt im iś ć  nie k aza ł . . . " ,0strzeszow ski pomnik był 
przed wojną jednym z najokazalszych monumentów poświęconych boha­
terom la t  1918-1919.Niemcy po za ję c iu  Ostrzeszowa, usuwali z miasta 
w szystko,co  świadczyło o jego polskości.Pomnika wprawdzie nie zbu­
rzono, ale zd ję to  z niego wspomnianą ta b l ic ę  i  orła.Zatrudnionym przy 
tym polskim robotnikom,udało s ię  zdjąć te elementy bez uszkodzenia 
i  mimo nakazu z n is z cz e n ia ,w tajemnicy przed h it lerow cam i, oddać na 
przechowanie do grobowca pp.Cieplików.W 1940 r .  krótko po wywie­
z ien iu  wielu  ostrzeszowiaków do do obozu koncentracyjnego w Dachau, 
poczę ły  nadchodzić do rodzin  wiadomości o śm ierci ich  b l i s k ic h  i  
urny z prochami zamordowanych.Urny składano w grobowcu Cieplików. 
Przy te j  ok a z ji  odbywały s ię  skromne u ro cz y s to śc i  gromadzące więk­
szą l i c z b ę  ludzi.M ógł wtedy niepowołany zauważyć przechowywaną p ły tę  
i  orła .N iebezpieczeństw o zrozumieli Marek C iep lik  i  Henryk Szkopek, 
którzy postanow ili  te pamiątki narodowe l e p i e j  ukryć i  zakopali je  
w upatrzonym miejscu na cmentarzu.Dzięki temu przetrwały czas oku­
p a c j i  i  w 1 945 r . z o s t a ły  ponownie umieszczone na pomniku"..
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MUZYKOWANIE
P r z e c iw s ta w ia ją c  s ię  r ep res jom  niemieckim wobec Folaków, 

organizowano w k o n s p i r a c j i  ze sp o ły  m uzykujące, podtrzymujące wolę  
p rze trw an ia  i  zachowania s i ł  duchowych.W t e j  a k c j i  wykorzystano 
" p r o f e s j o n a l i s t ó w " , k tó rych  uważano za n a u c z y c i e l i  muzyki.Obok 
p.'Walentyny T rz e c ia k  prowadzącej komplety ta jn eg o  nauczania i  gry 
na p ia n in i e  -  muzykowaniem z a j ę l i  s i ę  :

-  ŁiARIAN S T R ę  K

zawodowy akordeonista.U czył zawodowo or8z bez­
interesownie d z i e c i  polsk ie  gry na akordeonie.Lekcje prowadził w 
swoim mieszkaniu przy u l.św .r .ik o ła ja  nr. 12.Tam również sch odziła  
s ię  m łodzież polska na koncerty świetnego akordeonisty.Podczas tych 
spotkań wymieniano informacje d o t .s y t u a c j i  na frontach i  załatwiano 
sprawy k o n sp ir a c j i  przeciw okupantowi.

Marian S tręk  z o s t a ł  z a s t r z e lo n y  p rzez  żandarmów 
w swoim m ieszkaniu  w "krwawą s o b o t ę "  dnia 20 s ty cz n ia  1945 roku w 

p rzed d z ień  wyzwolenia miasta spod o k u p a c j i .

-  ALOJZY S L ^ K

by ł instruktorem  muzykowania.Grał na akordeonie  
i  p i a n i n i e .B y ł  synem m iejscow ego o r g a n is t y .Z  je g o  in i c ja ty w y  pows­
t a ł  z e s p ó ł  muzyczny, który  kon certow a ł w warunkach domowych oraz  z 
da la  od miasta podczas n ie d z ie ln y c h  w yc ie czek  m łodzieży  p o l s k i e j ,  
koncertow ano w domu p . Inerowiczów przy u l .O grodow ej n r . 15 / o b e c n i e  
u l .D a s z y ń s k ie g o / , lu b  u mieszkaniu u p .S lęków  przy u l . K r ó t k i e j .
Orano p o l s k i e  p i e ś n i  p a t r io ty c z n e  oraz  muzykę taneczną.

A lo jzy  Slęk aresztowany przez Gestapo podczas 
wykrycia bunkra partyzanckiego 10 grudnia 1944 roku w .Yygodzie To­
k a r sk ie j  pod Ostrzeszowem,został wywieziony do Łodzi,a  potem do 
obozu koncentracyjnego w Rogoźnicy /Gross R osen / ,gdzie  na krótko 
przed wyzwoleniem zg in ą ł ,

-  HENRYK O C Z K O

znakomity muzyk gry na ustnych harmonijkach
-  organkach.Była to n a j ła tw ie jsza  forma grania na instrumencie
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muzycznym,ogólnie łatwo dostępnym,tanim i  popularnym w czasie  
ok u p a c j i .

Z jego pomysłu zorganizowano grupę młodzieży pod nazwą 
KLIPA.Taką dziwną nazwę wybrano celowo dla zmylenia Niemców w ra ­
zie  wpadki, bowiem l i t e r y  z nazwy miały oznaczać skrót pierwszych 
l i t e r  "klubu ludz i  in te ligentnych  p r z y ja c i ó ł  alkoholu" -poprostu  
tak dla draki.W skład KLIFY w chodzil i  :
-  Cuprych Jan
-  Craf Władysław
-  Graf Zygmunt
-  Hober Kazimierz
-  Inerowicz Jerzy
-  Oczko Henryk
-  Sowiński Henryk
-  Sufryd Zygmunt
-  3 lęk A lo jz y .

Grający na organkach zespół muzykował w mieszkaniach 
podczas różnych spotkań oraz podczas wycieczek młodzieży p o l s k ie j  
do oko licznego  lasu,bowiem nie stwarzało to trudnotci przenoszenia 
instrumentów.

A b y  je sz cze  bardziej było śm ieszn ie j dla i r o n i i  wobec 
Niemców,ustalono nawet godło KLIPY :
serce jako oznaka przyjaźni i  b raterstw a, na nim umieszczony k ie ­
l is z e k  sankcjonujący nazwę k lipy  jako"klubu ludzi in te ligen tn ych  
przv j s c i ó ł  a lkoholu" -  co miało zmylić a nawet rozśmieszyć Niemcćw.

Henryk Oczko przeżył okupację i  w okresie  powojennym 
był prezesem S p ó łd z ie ln i  Spożywców "Społem" w J aroc in ie .  .Zmarł w 
latach  s iedem dziesiątych .

Opisałem ty lko  jedną grupę muzykującą w k tóre j  u cz e s tn i ­
czyłem.Takich podobnych grup było k ilka  w m ieście .Łączyła  je  zna­
jomość i  więź przy jaźn i poszczególnych osób w grupach z okresu 
międzywojenne go.D zia łan ie  w kilkuosobowych grupach było również 
konieczne dla celów konspiracyjnych.

Muzykowanie nie n os iło  jednoznacznego dzia łania  w Tajnym 
Nauczaniu,jednak było  też swoistą formą nauki w aspekcie kultywo­
wania kultury śpiewu i  muzyki p o l s k i e j , jako jeszcze  jedno ogniwo 
w s z e r o k ie j  d z ia ła ln o ś c i  w podtrzymywaniu ducha po lsk ośc i  wśród 
młodzieży w walce z okupantem o moralne nrze trwanie.
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ANEKS



KAZIMIERZ B I C Z Y S K O
u r . 17.02.1870 
zm.13.12.1943

W okresie okupacji  jako emerytowany 
nauczycie l  u czy ł  d z ie c i  i  młodzież 
w tajnym nauczaniu w Ostrzeszowie 
w latach 1940 -  1943



LEON N A L E P A
u r .3 1 .03.1896 
zm.15-07.1985

Nauczyciel tajnego nauczania 
w Kraszewicach /w re g io n ie  ostrzeszowskim/ 
w okresie  od października 1939 roku 
do styczn ia  1945 roku.



2 2

•WALENTYNA T R Z E C I A K
u r .8.07.1906 
zm.

N auczycie lka  ta jn e g o  nauczenia w O strzeszow ie  
od grudnia 1939 roku do 8 s ie r p n ia  1944 roku . 
Uczyła d z i e c i  na p oz iom ie  szk o ły  p ow szechne j .  
Na f o t o g r a f i i  w o t o c z e n iu  uczniów :
-  A nton iego  B a je r le in a
-  M arii  Furmankównej
-  A nton iego  C ie p l ik a
-  Jana Marka C ie p l ik a
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Ze zb iorów  p . J .M .C ie p l ik a
F.Walentyna T rz e c ia k  podczas  u d z ie la n ia  l e k c j i  w z a k re s ie  
S zk o ły  Podstawowej z uczniami ta jn ey o  nauczania :
-  Janem Markiem C ie p l ik ie m
-  Antonim C ie p l ik ie m



2 4

Z prywatnego archiwum p.Janiny Klóska.
Świadectwo wydane przez p.Walentynę Trzeciak dl8 
uczennicy Janiny Woźnej /ob ecn ie  Janina Klóska/ 
z dnia 5 września 1942 roku.
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Groby żo łn ierzy  wrześnie 1939 r i  jeńców wojennych ne 
kato l ick im  cmentarzu w O strzeszow ie .D zięki p.Walemtyny 

Trzeciak  na grobach ustawiono już w październiku 1941 r .  
brzozowe krzyże z tabliczkami i  napisami.Na odwrocie r e ­
produkowanego wyżej zd jęc ia  własnoręczny zapis p .Trzec iak  
"Mówił mi grobowy,że Niemcy dopytują  s ię  kto tak fachowo 
groby p ie lę g n u je ” .
V/ p ie lę g n a c j i  grobów miały znaczny udzia ł  d z ie c i  uczące 
s ię  na kompletach u p .Trzeciak .



Z prywatnego archiwum p .M .Pogorzelskie j
Pamiątka I Komunii Sw.wręczona przez ks.proboszcza  
w M ikstacie -  Lechosławowi Pogorzelskiemu 
w czerwcu 1942 roku.,
Obrazek naklejony na tekturce,na k tóre j 
odręcznie  wypisano treść podpisaną przez 
księdza proboszcza k ośc io ła  k a to l ick ie g o  
dla Polaków w Mikstacie
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GFCHKM
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/Me (JrfteRetlige ômmunton

Z prywatnego archiwum p.Władysława Klóski 
Pamiątkowy obrazek przystąpienia  do P ierw szej Komunii 
Św ięte j wydany p.Klósee 'Władysławowi przez ostrzeszowskiego 
proboszcza / .Kutznera w 1944 roku.



Ze zbiorów p.J.M.Cieplika
W 1941 roku po przygotowaniu przez p.Walentynę Trzeciak
-  4ntoni C ie p lik  / s t o i  po lew ej s t r o n ie /
-  Lechosław P og orze lsk i  / s t o i  po prawej s t r o n ie /
p r z y s t ą p i l i  do P ierw szej Komunii Sw.w k o ś c ie le  k a to l ick im  dla Polaków 
w M ik sta c ie .Z d ję c ie  w/w chłopców w o toczen iu  rodziny w tym dniu 
w.- ogrodzie p .C e c y l i i  D a lsk ie j  w M ikstac ie .
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Wyniki uzyskiwane w tajnym nauczaniu w okres ie  okupacji, 
były legalizowane w okresie powojennym crzez  powołane 
PAŃSTWOWE KOMISJE WERYFIKACYJNE DLA LEGALIZACJI WYNIKÓW 
TAJNEGO NAUCZANIA" .Dla południowej W ielkopolsk i powołano 
taką komisję w Ostrowie W lkp,której przewodniczącym był 
Inspektor Szkolny p.Jan Kocot.

Powyżej reprodukcja zaświadczenia zarejestrowanego 
pod l i c z b ą  523,wydanego dla p.Pawłowskiego Jana Macieja 
z Ostrzeszowa.



MARIAN S T E P
ALOJZY S L $ K



o

HENRYK O C Z K O



Ze zbiorów wł.Grafa
Zespół muzykujący w l e s i e  klasztornym w czerwcu 1941 roku.
Od lewej strony : Id z i  Dolata-mandolina, .........Galewski-skrzypee,

Zygmunt Sufryd-akordeon,Zygmunt G r a f -g ita ra ,  
......... ualew ski- akordeon
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Ze zbiorów Wł.Grafa
Zespół muzykujący na instrumentach :
S to ją  : Jerzy Iner owićz -  f l e t

Kazimierz Hober -  trąbka
Siedzą : Henryk Sowiński -  ustna harmonijka 

Jan Cuprych -  mandolina 
A lo jzy  Slęk -  akordeon 
Henryk Oczko -  skrzypce



Ch
 o

:
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Ze zbiorów Wł.Grafa 
Zespół muzykujący na
" t o j ą  od lewej strony 

erzy Inerowicz.

ustnych harmonijkach.
: Henryk Oczko,Kazimierz Hober,

Siedzą od lewej strony : Henryk Sowiński,Jan Currych, 
A lo jzy  Slęk /akompaniament na p ia n in ie / .



Ul-f*

Ze zb iorów  « ł .G r a f a
Grupa p o l s k i e j  m ło d z ie ży  podczas  Ćwiczeń sportow ych  przy  stawach 
Niemca Klauke w l e s i e  k lasztornym .
W przerwach ćwiczeń także muzykowano.



Ze zbiorów Wł.Grafa
Grupa młodzieży p o l s k ie j  podczas ćwiczeń 
gimnastycznych na po lan ie  w l e s ie  klasztornym



Ze zb iorów  W ł.Grafa
Klub Sportowy GROM w O s trz e s z o w ie .
Grupa s t a r s z y c h  zawodników.
Od lewe i s t ro n y  : Henryk S zk opek ,S ta n is ła w  S taw sk i ,K azim ierz  k ła c z e k  

S ta n is ła w  G ó reck i ,J a n  K rzy k a ła ,C zes ła w  Knopik ,
Jan Franikowski



Ze zbiorów Wł.Grafa
Klub Sportowy GROM w Ostrzeszowie’.
Grups młodszych zawodników na treningu pod kierunkiem
Stanisława Stawskiego /p ierw szy  z prawej s tron y / ,n a  boisku za lasem ^
klasztornym w 1941 roku. -a



Ze zbiorów Wł.Grafa 
Kontynuacja nauk h arcersk ich .
Zastęp WILKÓW 3 Drużyny H arcersk ie j im.Ks.J .Foniotow skiego  przy Szkole  
Powszechnej Nr.1 w Ostrzeszowie pod zastępowym Marianem Kuroszczykiem 
/u  góry w środku/,na  zb iórce  w wyrobiskach żwiru pod Ostrzeszowem.
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ZAKOŃCZENIE

Oświata, ku ltu ra , edukacja narodowa 
i  patriotyzm,w każdym kraju i  w naszej Ojczyźnie 
b y ła , j e s t  i  będzie we wszystkich historycznych 
o k o l i c z n o ś c ia c h , podstawowym orężem patriotycznego 
d zia łan ia  w obronie Ojczyzny.

Wymownym tego dowodem j e s t  cała h is to r ia  
P o ls k i ,a  w n ie j  okres okupacji  h it le ro w sk ie j .  
Okupacja w Polsce  była groźnym zamachem faszyzmu 
na oświatę i  kulturę polską wymierzoną na wynisz­
czenie  p o lsk iego  narodu.

Naród P o lsk i  bron ił  s ię  przed tym.Obok 
walczącego żo łn ierza  na wszystkich frontach d ru g ie j  
wojny światowej o wyzwolenie O jczyzny,w alczyli  
p o lscy  nauczycie le  i  księża książką i  piórem, 
sabotażem i  walką o przetrwanie oraz młodzież i  
harcerze walcząc o moralne i  f izyczn e  przetrwanie.

Zebrany w tym zeszc ie  o p is ,n ie  wyczerpuje 
w c a ło ś c i  tematu "ta jnego nauczania".Spisałem 
ty lko  osoby , zdarzenia i  fakty mi dostępne.Zdaję 
sob ie  sprawę,że w Ostrzeszowie w tym czasie  d z ia ­
ła ły  napewno inne osoby i  grupy lolaków walczących 
o przetrwanie o k u p a c j i ,c o  w p rz y sz ło ś c i  należałoby 
w tym temacie koniecznie  uzupełnić .

Autor
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